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Telefon Redakoyi i Ami- 
łanych Redakcya nie swraca. 
S. Svkstowskiego, alies 
arola Imdwika $. 


mia pokojowe. 


(Telegr. „N. Reformy"). 


Wiedeń, 2 sierpnia. 
Rokowania w Bukareszcie odbywają się 
Wśród delegatów pannje 0 


wolnem tempie. ród i 
łem nastrój przy) acielski, 0 CZ 
ezy choćby fakt, że wszyscy delegat 


wspólnie fotografować Ale 0 postępie prac 
h nic nie słychać. Na- 


] wet między Rumunią a Bułgaryą nie przy” 


i merytoryczny 


bźło do porozumienia. 
Bulgarya podobno 280 
danie Rumunii 
w Ruszczuku i 8 
zgodzić na żądaną PrZ 
niczną, która 
poza żądaną P! 
Turtukuja-Balczik. 


Stanowisko mocarstw wobec Turcyi jest je- 
szcze zupełnie niejasne i nie zdecydowane. 
Turcya niezamierzajednak ustąpić, 
głównie, jak się zdaje, z obawy przed bun- 
tem woska. Obawa ta idzie tak daleko, że 


dziła się na żą- 
zniesienia twierdz 
zumli, ale nie może się 
ez Rumunię trasę gra- 
rozciąga Się 0 kilkanaście metrów 
poprzednio przez Rumunię linię 


postawione przez sprzymierzeńców Bułgaryi, na 
które delegaci bułgarscy mają dzisiaj odpowie- 


gó- | dzieć, za nadzwyczaj wygórowane. Sądzą, że 
em świad: | stawiając te żądania, sprzymierzeńcy nie wypo: 
i dali się| wiedzieli jeszcz 


e ostatniega słowa. Dostęp d? 
morza, przyznany Bułgaryi, jest bez znaczenia, 
gdyż odmówiono jej wszelkich obszarów 0 Z0A- 
czeniu gospodarczem i nie położonych wysoko 


w górach. be 
Akcya ugodowa Rumunii. 
Bukareszt, 2 sierpnia. 
Rząd rumuński stara się 0 ile możności za 
łagodzić różnice między „delegatami pokojowymi 
i dla tego zaproponował, aby kwestye spor- 
ne, oile możności, były omawiane po 
za plenarnemi posiedzeniami konfe- 
rencyi, na co też wszyscy się zgodzili. 


Geszow u cara. 
Sofia, 2 sierpnia, 


Wielkie zainteresowanie wywołuje tu posłu- 
chanie Geszowa u cara, który bawił 


M ore 
Pakis 


U 


zamiejcoową: Administrnoya „Noewaj Reformy" | wszynikie urzęd P 
Aiministraoya „kowej Reformy". — Główna trafiks w Ryn AER 


i A. Balemenewsj, ul Szozopańska 


W Pzryżu Zociótć Mutuelle de 


sua drobnom piemem 


rał Konduriotis wysłał dwa batalio- 
ny piechoty marynarki do Sufflis 
z poleceniem wstrzymania marszu 
Turków do Tracyi 


Odszkodowanie dla Czarnogóry. 
Londyn, 2 sierpnia. 

Konferencya ambasadorów nchwaliła polecić 
mocarstwom udzielenie Czarnogórze pożyczki 
w kwocie 30 milionów koron, która ma 
być rozdzielona między wszystkie 6 mocarstw. 
Czarnogóra jednak nie zadowalnia się tem, lecz 
żąda jeszcze rekompensat teryto- 
ryalnych, a mianowicie odstąpienia drugiego 
brzegu rzeki Bojany i odstąpienia miejscowości 
Uraki, oraz terytoryum szczepu Clementi. 

Czarnogóra przedłoży te żądania na konferen- 
cyi w Bukareszcie. 


Sprawa Albanii. 
: Londyn, 2 sierpnia. 
Biuro Reutera dowiaduje się: Wczorajsze po- 
siedzenie konferencyi ambasadorów trwało bli- 
sko dwie godziny i zostało odroczonem do wtor- 
ku. Spodziewają się, że we wtorek komisya Za- 
kończy prace. Wczoraj omawiali ambasadorowie 
ponownie sprawę żandarmów albańskich. Ponie- 
waż Szwecya wysławszy wielu oficerów do Per- 


mierem hr. Stuergkiem w sprawie sytuacji, 
powstałej w Czechach przez zamianowanie ko- 
misyi administracyjnej. Wyłaniają się co- 
raz nowe trudności. Podwyższenie czyn- 
szów wywołało cgólne rozgoryczenie, Przez no- 
we opłaty krajowe nałożony został na właści- 
cieli domów podatek w wysokości 22/3 proc.— 
Właściciele domów podwyższyli natomiast czyn- 
sze o 8 do 19 proc. 

Tak samo panuje w szerokich masach ludno- 
ci wielkie rozgoryczenie przeciw browarnikom 
i szynkarzom £Z powndu zamiarzonego pod 
wyższenia cen piwa o całą kwotę nałożo- 
nego obecnie podatku w wysokości 4 koron. — 
Podatek ten Lowiem już dawno przeniesiony zo- 
stał na konsumentów. W roku 1903 bowiem 
krajowy podatek od piwa wynosił 1 kor. 70 b. 
Wtedy zamiast podwyższyć cenę piwa o 1'7 ha- 
lerzy na litrze, odrazu podwyższono cenę piwa 
o 4 hal. na litrze, ze względu na zamierzone już 
wtedy podwyższenie podatku od piwa o 4 ko' 
rony. Z powodu obstrukcyi jednak w Sejmie po- 
został dutąd w wysokości 1 kor. 70 hal. tak, że 
cały dochód z niewprowadzonego podatku do- 
stal się browarnikom, wzglętnie szynkarzom. 


Qgłeszenis (inseraty) przyjmuje Administracya „Mewej Ref 
(red) za piorwiny ras 20 h. = Toca 
stane po 60 h, od wiersza Ga każdy rar 
Qlesy publiczne po 2 ker. od wiersza Układ RY oytrowy, skomplikowany, pierwszy 


miejsnową: 
7 ku. — Ageneys J. Hopensa 
9: Biuro drienników M. Hupczyca, ul. Jagieliońtka 7; 


Zamiejscewą pronumeratą | ogłosz A = w Sukienniosct. 

mula (inseraty) przyjmują: wa Lwowie Biura dzianników: 
A. Buchstab, niioa Karela Ludwika L, 2L — 8. Sokołowski. ulica Jagisllońska ®. — 
W Jarosławie A. Amstor. — W Tarnewie M. Rockach. — W Wiedniu: He em ' diè 
schmied (sprzedaż oddzielnych numerów), I Wollzeils 6, — M. Dukss N, sę HR. M 
& Vogler (także w Hamburgu, Frankfurcie n. M., Berlinie «Z? - ady 
R. Moses (fakże w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Norymberdze) — H. Sohalek /Wslizeżle). o 


Lipsku. Baryjei i Wro awl»). —4 
Pabliettó A. Loretto, ńirscteur, Res Rosgom:.t 4. 

za opiatą od mięjao: wie” 
sępny raz po 16 h, — Nade. 


ras 


Zatąozniki do „Nowej Reformy" (prospskty, cyrkularze, ogłeszonia itp.) jmuje si 
2 ker. od 100 egs. dla zamiejscowych, a | kor. od 100 egr. dla O Taza hra 
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liły jego stanowisko i uczyniły go jedną z tych 
wybitnych sił, na których opierał się w znacz- 
nej części reperioar bieżący. Mieliśmy niejedno= 
krotnie sposobność podkreślać artyzm kreacyj 
ś. p. Maryańskiego i rozkwit jego talentu, któ- 
ry mógł doczekać się w niedłagim joż czaSia 
świetnej przyszłości. 

Niespodziewanie wybuchająca ciężka choroba 
nerek położyła kres życiu utalentowanego af- 
tysty, pozbawiając teatr nasz jednej z wybite 
nych dziś niezastąpionych sił, a grono kolegów 
jednego z najsympatyczniejszych- towarzyszów 
pracy, którego zgon wywołał objawy szczerego 
żalu i współczucia dla ciężko tym ciosem do- 
tkniętego ojca. R. i. p. 


Wynik procesu W LOWOCZY. 


Od dra Seweryna Gottlieba, adwokata w Kra- 
kowie, otrzymujemy następująca pismo: 

Niedawno tsmu zamieściły dzienniki wiadomeść 
ə rzekomej kradzieży ornatów, popeł” "1 prz 
kłientów moich, pp. K. i L. artystów-malaray « Kra 
kowa w kościółku frydmańskim, 
` Wszelkie jednak wiadomeści, pogłoski i oskarże* 
nia publiczne okazały się zupełnie nieuzasadnio* 
uomi, W postępowaniu bowiem sądowem ustalono 
io, co z całą stanowczością pp. K. i L. od pierw» 
szej chwili twierdzili, a mianowicie, łe nic nie 
przywłaszczyli, ani też nie chofeli e 


ble przywłaszczyć w kościółku fryd- 
mańskim. i 
Toteż po przeprowadzeniu rozprawy w Lewoczy 
dnia 24 z. m. prokurator Państwa w Lowoczy 
p. dr Fr, Piśkoty cofnął wniesione przeciw 
(Telefonem) PP. Kamcckiemqp i Leonhardowi oskar 
Wiedeń, 2 sierpnia, |%9nie, o czem już w telegramie moim s dnia 3 


Wiadomość „Nar. Listów“ o rozpuszezeniu re-| * 7 Pismom polskim doniosłem, 


z i $ a 4 Ze względ losłość 
zerwistów na południu monarchii jest niepraw- | y AOI I o a ppo 
1 


dziwa. Jak już przed kilka dniami zaznaczy- | w polskich przeciw mym klientom, pozwalam Bobig 

donieść pewne szczegóły, dotyczące tej afery. 
Głównym świadkiem procesu był ks. Audraszow- 

ski, proboszcz frydmański. Świadek ten bardzo ob 


ząd turecki postanowił ustawić nalincognito w Petersburgu. Geszow miał syi nie może dostarczyć z„naczniejszej liczby ofi- 
Czataldży 40.000 wojska, celem wstrzy:|także długą konferencyę z Saz0n0 wem. Ma- |cerów, jakiej zapewne będzie potrzeba dla al- 
sk |ją tu nadzieję, że Geszowowi udało się pozyskać | bańskiej żandarmeryi, postanowiła konferencya 
Rosyą na rzecz poparcia Bułgaryi w sprawie załecić zwrócenie się w tej mierze do KR” 5 
pozostawienia przy Bulgaryi porta Kavala i| mpi wyso. Ryojskieh: Dotyczący projekt wy- 
Bukareszt, 2 sierpnia. wyspy Tasos. > pracowano i będzie on przedłożony mocarstwom. 
Od poniedziałku prace komisyi pokojowej ma-| Petersburg. (Pet. ag. tel.) Bawiąca tu misya| Spodziewają się, że sprawa ta będzie zała. 
ją się odbywać w szybszym tempie. Spodziewają | bułgarska zaprzecza, loby Geszow został przy- |twioną na następnem posiedđzėniu. 

cię, że w poniedziałek Pasicz i Venizelosjjęty przez cara na posłuchan'u. 


podadzą swoje warunki, które dotąd nie Z Sobrania. 


Urlopowanie rezerwistów 
na poładniu monarchii. 


mania ewentualnego marszu woj 
tureckich z Adryanopola na Kon- 


stantynopol. 


Rzym, 2 sierpnia. ; 
i 7 3 „Tribuna“ pisząc o uregulowaniu granicy po- liśmy, zupełne rT ozpuszczenie rezerw i 
sformułowali rzekomo z powodu braku instrukcyj. Sofia, 2 sierpnia. |ładniowej Albanii podnosi, że wszelkie konce-|stów na południu nastąpi dopiero po 


Konferencye delegatów kułgarskich Sobranie przyjęło w pierwszem czy-|SJ" na północ od zatoki Calamas byłyby roz-|stątecznem zawarciu pokoju na Bal- 


z wałkowaniem Albanii tem samem jej osła- 4 e "> ' o |azernie i szczegółowo opisał całą rzez i doszedł 
i rumuńskich. taniu świeży kredyt wojskowy 50 bieniem i e a U KE wadia, kanie. Udzielone będą natomiast w XV i XVII go WNE oka, 2 „naajstkie towsnzycząsć 
bukareszt, 2 sierpnia. W 


milionów franków. Prezydent ministrów Austro-Węgry i Włochy zgodziły sią na linię, korpusie długie urlopy i to w bardzo zajciu okoliczności wykluczają prawdzwość 

(Ag. tel. rum.) Ściślejsza konferencya bułgar: |Radostawow oświadczył, że konferencja która biegnie bardziej na północ od wspomnia-|znacznej ilości, szczególnie na czas e i sine price wro- 
skich i rumuńskich delegatów przeszła bez |bukareszteńska otwiera drogę dla pokoju i — nej linii, jednakże przyznanie czegoś ponadto |z niw. sie BB!" M] a poż ka” p do andar: 
rezultatu. Pełnomocnik rumuński, minister | daniem ministra — doprowadzi do tego celu. byłoby karygodnym absurdem. Wobec doniesień | meryi nie robił, lecz jacyś c opi trydmańcy, któ: 
skarbn Margiloman, odczytał trzy punkta, ; dzienników stwierdza „Tribuna“, że sprawaj rzy równocześnie podniośli przeciw pp. K. L. za- 
które sformułował był prezydent ministrów Ma- 0 wydanie Adryanopola. granicy południowej Albaniiiwysp rzut szpiegostwa, oraz że do postępowania karnego 
Jorescu w nocie, wystosywanej do b ziego 


se e : wara EE i się ni „płĄCzĄ. 
isi A rpnia. |Egiejskich tworzą całkiem odrębne się nie przyłączą. | e 
ministra Spiyzg zagranicznych Go Wedel Zach A e odsiebie i nie mające ze so: Po zeznaniach świadku zabrał głos dr Piśkoty, 


N. i iado- | W est różn 
ppo E LM donosi A Paryża ŻE paco ` ZEE prokurater Państwa i cufnął oskarżenie przeciw 


S> 


ice — 
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wręczył bułgarskim delegatomt mapę, w -| dziły się ma Samodzielną akcyzę iq"przef| T'u po "A więcej. Została z dnia 2 sierpnia. pp. K. i L, a zebrana licznie iuteligencya lewocka, 

wabą przez wojskowy instytut geogiafte:ny, za-|cjw Turcyi, jest nieprawdziwa. Akcya ro-|stya albańska ma charakter e AT P a A sonniyanay: NN a oer. a 
i , ) askami © 


Praga. Wszechsłowiański zjazd dziennikarzy, 
który miał się odbyć w Skoplje, a nastepnie z 
powodu wojny został przeniesiony do jednego z 
wiast czeskich, został na rok bieżąw, 


mogóle odwołany. 
bez winy dozrali takich przykrości. 


rata En i Ala rad ka syjska staje się coraz bardziej nie-|i must być uregulowaną przez mocarstwą. 
„di sp ża Łatka od Turtakaja a kończyć prawdopodobną. Natomiast o wiele więcej : - 
mniej więcej 10 klm. na południe od Balczik. prawdopodobieństwa mają rokowania z Tur- Kronika je U 
i wcnicy bułgarscy odbyli natychmiast |cyą, mające na celu skłonienie Tur-| Bukareszt. Następca tronu Ferdynand odjechał 
Pełnomocnicy buig czynili zarzuty co do tej dood | j i | 
pulgar zty kz wia: i e i per : 
a poż nowiono odroczyć ściślejsze zbada- l oodstąpienia Adryanopola w za-|do głównej kwatery armii operacyjnej, ; Lotnicy w armii rosyjskiej. . Dzień ten zakończył się sympatycznem przyję* 
ic, ktu widzenia rumuńskiego do dzisiaj, — |” 30 78 pówne rekompensaty. f Bukareszt. Podług „półurzędowego doniesienia, | Krasne Sioło. Wczoraj odbyła się tu parad HER fapa, w, którem sok gz: 
PIOR ściślejsza narada rumuńsko-bułzarska Rana) : Berlin, 2 sierpnia. |armia rumuńska zapłaciła dotychczas 20 milionów |wojskowa, w któ ej wzięło udział także 12 aero. |Podejmnjących Dr-ostwa Ledorerów brali nislał 
dbędzie Się dzisiaj o godzinie 9 wieczorem. anclerz miał wczoraj dłagą konferencyę | franków w gotówce ludności bułgarskiej za pobrane | Planów, króre równocześnie wykonały ewolucye | Prezydent lewockiego sądu p. dr de Matavovszky 
H Dwa inne punkty żądań rumuńskich, doty-|Z ambasadorem tureckim, któremu w ener- nad obozem wojskowym. i dr Fr. Piškoty prokarator obaj z żonami, prot. 
ce szkół i kościoła Kucowołochów oraz zo- giczny sposób radził wycofanie się t. Bombardowanie Widdyni dr Jan Mirkva, znany na W Be, historyk sztuki 
au ii i kosciola Kuoowolochów oraz, o e E A Bukareszt. 'iddynia przez Ser- | Q mdział w wystawie w San Franciego. li w. i. z sieaa nt u i. Na bankiecie 
pariq” rzyjdą pod obrady dopiero po osta- Paryż Ą . bów pociągnęło za sobą olbrzymie straty po obu ri Świ iż ni apo z gk ei i siata > 
nej strefy przyjdą P y 3 T yż, 2 sierpnia. ją o 1000 zabi = Waszyngton. Brian oświadczył, iż nie strącił |Pif0 na cześć sztuki polskiej i zbratania się . 
rj s PARE | Wedle doniesień dzienników tutejszych, toczą stronach. Mówię 0 zabitych, Zginęło także | jeszcze nadziei, iż Anglia i Niemcy jeszcze raz grów z Polakami, ` 
Bukareszt, 2 sierpnia. |się z Turcyą rokowania o wydanie Adryanopo: | kilkuset mieszkańców. "A w połowie zniszczone, |rozważą sprawą i wezmą udział w wystawie w|, Zo%%zna część obrazów, malowanych preet p. K. 
wczorajsze narady delegatów b nłgarskich la pod następującymi warunkami: * | * San Fraucisco z okazyi otwarcia kanału panam-|* L. w Lewoczy, została rozkupioną From p K 
< i jak można przyjąć, miały| 1) Adryanopol będzie i Sofia. Bułg. ag. donosi o szeregu jeszcze poty- skiego. Wdrożono w tym kierunku dalsze roko- |3750b miłośników sztuki. Nazajutrz wrócił p. Ń 
i rumuńskich, J p A R s yanop ę znentralizowauy a ia : a I” gp =e 
rzebieg zadowalający dla obu stron, ponieważ |twierdza będzie zniesioną. czek, jakie się odbyły dnia 30 lipca przed zawie- i A cziki: i 
2 i | 
pali do ii oma AŻ * = Aa Spoli bedzie R rówioty Ste. zeniem broni i twierdzi, Że ataki nieprzyjacielskie n Io 


przyýrze kła spełn ić życzen je rumuń-|zentant sułtana, zostały wszędzie R im hiehezyjeczeńsiwo | oodi 
. 
d nasze! 


prokuratora. 

Artystów naszych natychmiast po oświadzeniu 
| prokuratora uwolniono, a ks, Andraszewski i BĘ" 
cziowie wyrażali im swój szczery Żal za to, ż8 


artykały. 


Wielka doirandacya, 


„Ph + U buchalter miejskiej Kasy o- 
3 , szczędności w Przerowie Dworzak zgłosił si 
tak Krytyczna, że ; -A AE A 
Greków była Sow x a przybyli greccy | prokuratoryi w Ołomuńcu z doniesieniem, że 
parlamentary0s wieszenie broni. sprzeniewierzył 150.000 koron. Dworzaka ure- 
Sofia. — Według wiadomości z dobrego źródła, | Sztowano. 
Turcy masakrują wszystkich mieszkańców, których 
znajduję W miejscowościach bułgarskich. 
, r Wiedeń, 2 sierpnia. | Sofia. Dzienniki donoszą z Kfsil Agacz, że Tur- 
Tutejszy ambasador turecki Hilmi pasza|ey wpadli w kilku miejscowościach na terytoryum 
o ada) wczoraj dziennikarzom: Tracya Jst | sęki, tl jelaske mego. wypr 
nie jej nie opuści. Z Adryanopola nie u- 


gl 
skio. Wczoraj omawiano szczegóły, dotyczące 3) Ustanowiona w Londynie granica E 
Około północy otrzymaliśmy © zego ko- 


; - icv Turtw|nos-Midia będzie zrektyfikowana 
właszcza ustalenia nowej granicy o" aa: 5 pio 
a ja Dohricz Balezik. Gremca, E Mocarstwa: godzą się na 4 proc. podwyż: respondenta z Przemyśla następujące informa: 
zza cje telefonem: 


r ; iętą|szenia ceł. 

3 i wości ma być posun p i " 
przez te miejscow i aryi. Nowa gra- Przez całe popołudnie i wieczór padał w mie 
o 10 klm. w BŁĄD ** dzie w dolinie ście ulewny deszcz. Ulicami płyną strumienie 
nica zaczynać się peua ó wody. Zalany cały szereg piwnic, suteryn i skle 
Tekadere koło Turtukaja, 8 kończyć pów w ulicach niżej położonych. i 


w dolinie Ekrene koło Balczik. 


Żądania państw 


+ Maryan Maryańszi, 


„Wczoraj po południu zmarł w naszem mie 
Maat «więc e a a ne. Poziom Sauu wzniósł się na trzy metry 
stąpimy. Niechaj nas stamtąd wypędzają. — | Sotia. Zawieszenie broni wywołało tu niezado- |” Katka dana at! „A stan normalny. — Grozi powtórna po 
s rzymierzemych. Groźby interwencyi Turcya się nie obawia. — | wolenie, a ne = Poi PSR właśnie skiego dała go poznać jako artystę, którego Na linii kolejowej Przemyśl—Nowe Miasto— 

p DEY. Prawo jest po jej stronie. Związek bałkański | y ostatnich dniach Bytuacya wojskowa Bułgarów [wybitne zdolności i wspaniałe warunki 

Bukareszt, 2 BRODA któremu Turcya odstąpiła Tracyę, nie istnieje, znacznie się poprawiła i sądzą, Że gdyby walki da- | wnętrzne kwalifikowały do zajęcia wybiżfego gaw notn 

a Wczorajsze posiedzenie konferencji pokojo- |a RT nie był ka kult siły, a nie lej trwały, Bułgarzy byliby odnieśli bardzo znaczne ad ze i dbaja i, apa“ wyszedł z chi => 

: i w. ie - W Europie panuje Obecnie Siy, e 3 skich i dramatyczoych w polskim teatize. a|czorem, musiał zatrzymać się a 
wej odbyło eS a 5 x Pi. > prawo. Co A zi groźb Anglii i Rosyi, są | korzyści i odparli 2 Ask i Greków. scenie Bł kowekiej "zmarły artysta pracował lat | lem. | z 
last“. Obecni yli m wno delegaci PREY dzę, że Anglia dobrze się namyśli, zanim wy. * > * cztery, powołany przez dyr. Solskiego z War; Na przestrzeni w kierunku Krakowa między 
jak i delegaci wszystkich państw sprzymierzo- |kóną swoją groźbę, a rosyjskie plany obsadze-| Konstantynopol. Turecki następca tronu przy- | Szawy. | Przemystem a Żurawicą tor podmulony. Pocią: 
nych. Ze strony sprzymierzeńców odczytano 40-|nją Armenii i t. p. są bardzo stare, a droga od był do Kirk-Kilisse, gdzie go przyjęto entuzyasty- Š. p. Maryan Knake-Maryański był synem|gi pospieszne kursują z chyżością zmniejszoną, 
UE odaiący następujące żądanie sprzy-|słów do czynu jest bardzo długa. Zbrojna inter- sM znakomitego artysty scen polskich p. Stanisła- |30 klm. na godzinę. Jeśli deszcz będzie padał 
zo, prn weńcya Rosyi w Turcyi byłaby dla luropy 0 c | Z Konstan: sza IS Knake Zawadzkiego, pod kierunkiem które-|w dalszym ciaga, komunikacya będzie musiała 
thisrzeńców: „ania granicy wzdłuż bie. | wiele kłopotliwszą dla Turcji. Konstantynopo'. „M ynopola urządzają | go rozpoczął zawód sceniczny w teatrze ludo- | uledz przerwie. "© 
1 Sprzymierzeńcy me a dalej przez Eksposó Sazonowa formalne pielgrzymki do Adryanopola, Administra- |wym w Krakowie, a następnie w teatrze pro- D 
gu rżeku Strumy do Sar U ere, , 5d ; 
Meta Kuka, Szipkowa, Daliboska, działem w 


y= cya wojskowa zaopatraje Adryanopol w olbrzymie wincyonalnym, podróżującym po Galicyi Odzie- 
a l Petersburg, 2 sierpnia zapasy Żywności, przygotowując się na ewentualne | dźiczony talent, wsparty umiłowaniem sceny i K ii ika 
koło Kuslar, przez Dżekduda, Morgasan, Neko-| Na wezoraiszem posiedzeniu Rady ministrów | Zowe oblężenie. ' 3 EOR l 
wa, Tokaczida, Kordżula; stąd ma 8T Kraków, sobota 2 sierpnia, 


rozumnem kierownictwem, otwarł młodemu a- 
anica Opaść Sazonow wygłosił dłuższe eksposé 0 sytuacyi Konstantynopol. Potwierdza się, że oddziały aa NIA i po GRE P 
ku południowi przez Kaplaktepe i Galilertepe zagranicznej, Jak twierdzą, Saz onow oświad- tureckie powróciły na terytorynm tureckie i za- | dramacie Wyspiańskiego po raz pierwszy olśnił Kalendarzyk kościelny: NMP, Anielskiej 
R na Egiejskiego, trzy kilometry na wschód | czył się przeciw zbrojnej interwen=| p, pozycye DA starej granicy bułgarsko-tureckiej. | publiczność warszawską. Rola ta zdecydowała |i Alfonsa L. 
Takri, ~ 


przes Bułgarów. 


wczoraj o godz. 7 wie- 


Opera i operetka Iwowska w Krako- 
wie: „Życie paryskie”, 
Á Wystawa obrazów i rzeźb w Towarzy: 
dał szereg kreacyj dramatycznych, które utrwa- |stwie Przyjaciół sztuk pięknych (plac Szczepański) 


Powołany do Krakowa, nie bez trada wy: |długość dnia godzin 15 min. 07. 

Petersburg, 2 sierpnia, |< 
1006 Odszkodowanie dla mieszkańców i uregu* Now Wremja“ i ' dają 
5 kolegom swoim wzór poszanowania zadań ax- |opaiy, chłodno, n estałe żywe wiatry, 
łem do wkroczenia. 
1 . . wi i i i . zad 
IV. Poręka swobody dla szkół i kościoła w Wiedeń, 2 sierpnia. |szę i artystyczniejsze tworzył kreacye. W o- 
: acz, że admi-'raj do 
W kołach interesowanych uważają żądania, „Messagero" donosi Z Dodeag 

l 


) Š z ; - © <ZWĘ scenicznej ś.p] Kalendarzyk astronom : Ws 
IL. Bułgar - ' i cy! Bosy. * AE ARTE OR = - „aden ua, 2 ra a PFR * > słońca o godz, 4 min, 12; zada jaa 7 > i 
do wz Ja rezygnuje z wszelkich pretensy „Now. Wremja” judzi. wali się koło Jam WA a ] ' l 
JSP morza Egejskiego. walczać sobie musiał stanowisko ra mi „p; z AE meteorologicznej 
donosi, że Turcya grozi ; jm + sprzyjających warunków, snmienną pracą dając | w edniu: Przeważnie pochmurnie, chwilami 
lowanie poruszonych już poprzednio granicznych mkui ciem Dardanelów, co powinno być dla I DAWIEZM KBASYTACI (meth, b. ; . 
sporów serbsko-bułgarskich. zamknię ; Tdlefonem). torskich. — Z każdą nową rolą zyskiwał zmar- 
Europy 87824 7 > ( ły artysta coraz więcej uznania i coraz gięb- 
cie: | Grecya przeciw Turcyl. s - 
greckich gminach Tracyi. Rzym, 2 slerpnia. Namiestnik czeski ks. Thun przybył wczo-|statnich dwóch latach na krakowskiej scenie 
Bukareszt, 2 sierpnia. MEJ Wiednia i miał długą konfarencyę z pre- 
t 


` 


Na Zusania koszary 45 pułku piechoty zala+ 


Dobromil — Chyrów tor podm Kw. 1 pocia- 
z -4 PENS sobowy, który 


waj. "ZH 


Pobronjy 


5 Ńr. 353. 


Wystawa Związku artystów w pawilonie 
4rehitektery obok parku Jordana otwarta codzien- 
alo od 10 reno do 6 wieczorem. 

Wystawa przemysłowa w domu Towa- 
rzystwa technicznego (ul. Streszewskiego l 28). 


Z uniwersytetu fagiel'ańskisgo, W ubiegłym 
Toku szkolnym 1912/1918 otrzymało stopień čo- 
ktora na uaiwersyt'cie Jaziellońskin 88 prawni- 
tów, 42 słuchaczy medycyny, 42 filozofów, craz 
trzymało dyplomy 14 farmaceutów, co razem przed- 
stawia cyfrę 186. W tem kobiet byłe 6; 4 stucha- 


O godzinie piątej po południu stawiliśmy się 
w jego kwaterze, w starym, mocno zniszczo- 
nym pałacu mnurytańskim. Na tarasie pełno 
było gości, Franenzów i mbylców. Wszyscy oni 
otaczali gromadkę pielgrzymów, przybyłych z 
południa. Byli to przeważnie kugłarze i poskra- 
miacze wężów. 

Jeden z nich zwłaszcza ściągał na siebie 
powszechną uwagę. Stary, o małpich rysach, 
miał skórę spaloną na węgiel, dzinrawy burans 
i dużą czuprynę, zwichrzoną i gęstą jak las 


: dziewiczy. Jak nas objaśniono — hyi to jeden 


ezki medycyny i 2 słuakaczki filoześi, OJ rokuig mędrców i czarowników, poważany przez 


1899/1900 do roku 1911/1912 na uniwersytecie 
Jagiellońskim otr:ymało dyplomy prawników, fi!o- 
ucfów, medyków i fsrmsceutów ogółem 1449 csób 

Z tuatru miejskiego, Z dynkcyi teatru komu- 
aikują nam: 

Dzisiaj, w sobotą, po raz siódmy i ostatni w 
bieżącym sezonie Offsabacha operetka „Życie parv- 
sklo“, — W niedzielę po południn po cenach dra- 
matu po raz trzeci opera narodowa „Halka“ z Tó- 
zcią Zacharską, — W niedzielę wieczorem po rsz 
dziewiąty „Ewa*, cperetka Lehara, z Heleną Mi- 
tonska w tytułowej roli, — W poniedziałek daną 
będzie po raz pierwszy w tim sezonie świutna o- 
peretka Lehsra „Miłość cygańska”, — Na wtorek, 
5 sierpnia, zapowiada ropertoar os'atulą w tym se 
sonlo nowość operetkową, którą będzie rozgłośna 
operetka węgierska Al.dara Renyi p. te „Zuzia“, 
z Heleną Miłowską w roli t;tnłowej, — W czwar- 
tek powtórzoną zostanie piękna opera Mfasgenota 
„Kug'arz”, która, wystawiona z początkiem sezonu, 
bardzo się podobała, a jedynie przez nog'ą niedys 
pozycyę p. Munclirzera nie mogła być dotąd wy- 
stawioną. Tym rszem partyę po p. Munelingorze 
objął p. Urbanowicz. Reszta gartyj zosteja w nie- 
zmienienej obsadzie. Przedstawienie to poprzedzi 
bardzo ładny kalecik „Wesele w Ojeowie* układu 
pp. Fal'szewskiego i Koszutskiego, 

W sobotę, 9 sierpnia, odbędz'e się nadzwyczaj 
zajmujące przedstawienie opery Laonznyalla „Pa- 
jacə“, w której w tenorowej party: Cania zade- 
biniuje p. Ignacy Mann, uczeń prof. Lulwiga. — 
W partyi Neddy wystąpi znana tutejszej publ'cz- 
ności młoda śpiewaczka panna Aleksandra Szefrań- 
ska. Przedstawienie to uzopełni „Cavalleria rustl- 
cana“ w dawnej obsadzie, 

Przedstawienie teatralne. Dziś i jutro odegra- 
ją artyści teatru poznańskiego w teatrzyku w Ole- 
andrach 3-sktową farsę p. t.: „Myż z grzeczności”. 
Początek przedstawienia e godz. 7 i pół wieczór. 
W parku Oleandrów odbędzie się jutro popo'udniu 
koncert muzyki wojskowej oraz zabawa dla dzieci, 
połączona z szeregiem attrakcyj, 


Zmarli: 

Józef Schnayder, syn radcy sądu krajowego, 
absolwent gimnazyum Św. Jacka, przeżywszy lat 
18, zmarł 1 sierpnia b. r. w Krakowie, Pogrzeb 
edbędzie się w niedzielę dnia 3 b. m. o godz. 4 ro 
południu z domn żałoby I. 21 przy ulicy Smoleńsk. 


PROSPER MERIMEE, 


WEBZIABŁA, 


(Z francuskiego), 


21 maja r. 19.. powróciliśmy do Tlemcenu. 
Wyprawa miała powodzenie: zdobyliśmy kilka 
dziesiątków wielbłądów, wołów i baranów. Przy 
prowadziliśmy też dwunasta jeńców. 

Pułkownik przyja} nas serdecznie i nie szczę- 
dzi? pochwał, a potem wziął na bok kapitana. 
Rozmowa nie musiała być nader przyjemna; 
uśmiechnięta na razie twarz kapitana wydłu- 
żała się coraz bardziej. 

Wkrótce dowiedzieliśmy się, o czem mówili 
dwaj starsi oficerowie. Po zachodzie słońca na 
koń, a przed wyruszeniem na wywiad — obiad 
a pu/kownika. 


m m m y e c= 


i budowlany 


wszystkie szczepy Kabylów. Do pułkownika 
przybył, aby popisać się swoją sztnczką, Jakoż 
przedstawienie rozpoczęło się niebawem, 

Przy przeraźliwych i zmieniających się w za- 
wrotnej szybkości dźwiękach dwóch filetów i 
grzechotaniu bębenka stary wystąpił na środek, 
postawił na podłodze kosz i wydobył z niego 
kilkanaście wężów, jaszcznrek i skorpionów. 
Popisy były dość zwykłe, a zakończyły się je- 
dzeniem na surowo — jaszczurek przez otocze- 
nia starego kuglarza. Widocznie — zdaniem 
pułkownika — misło to zaostrzyć nam apetyt 
przed obiadem. 

Nagle z tłumu Marokańczyków wysunę!a się 
młoda, trzynastołetnia fziewczyna, piękna i cza- 
rująca, zwinna jak gazela, wyginając się jak 
smukła trzcina, w weżowych ruchach wschod- 
niego tańca. 

Posuwała się zwolna ku nam, dzwoniąc sznu- 
rem srebrnych monet, który otaczał jej smukłą, 
jedrną kibić. Stanęła tuż przed pierwszym rzę- 
dem krzeseł, szybkim bardzo ruchem zbliżyła 
ręce do ust, chcąc widocznie na zakończenie 
tańca przesłać nam całusa, gdy nagła z jej ust 
wybiegł krzyk krótki, pełen tólu.. Przez nie- 
uwagę dziewczyra potrąciła w tańcu o kosz, z 
którego wypełzłą olbrzymia żmija, okręciła się 
około- drobnej nogi tancerki i ukąsiła ją w sto- 
pe. Dziewczyna padła na podłogę, wijąc się z 

u. 

Porwaliśmy się wszyscy z miejsc; tłum roz- 
biegł się w przerażenia. 

— Prędko, doktorze, niema chwili czasu do 
stracenia! — zawołałem do naszego chirurga, 
Etóry siedział przy mnie. — Niech pan ratuje 
nieszczęśliwą.. O, widzi pan, krew płynie jej 
z nogi... 

— O święta prostoto, tak właściwa młodym 
porucznikom strzelców konnych! — odnarł do- 
brodusznie, śmiejąc się chirurg. — Czyż pan nie 
widzisz, że to jest jeden z mumerów programu? 
Zresztą na leczeniu uxąszeń żmii zna się lepiej 
odemnie ten stary.. Da om sobie radę, bądź 
pam spokojny... 

Istotnie, z tlama Marokańczyków wystąpił 
stary kuglarz, chwycił żmiję i trzymając jej 
straszną paszczę blisko swej twarzy, powtórzył 
kilkakrotnie, tonem łagodnego napomnienia: 

— Dżumana, Dżumana... 

Potem rzucił żmiję do kosza i zajął się opa- 
trunkiem. Na broczącą krwią nogę dziewczyny 
nasypał jakiegoś białego proszku, przewiązał ją 
lniana chustą, wsparł ranną ramieniem i wypro: 
wadził z tarasu. 

— A co, widział pan? — tryumfował stary 
chirurg. 


* 


+ + 


Przy stole dowiedzieliśmy się, że mamy wy- 
ruszyć w pościg za zbuntowanym wodzem Ka- 
bylów, Sidi.Lanarem, któremu nasz pułkownik 
następował ciągle ra pięty, lecz jakoś dotych- 
czas nie mógł dogonić. 

...Była już noc, gdy dosiedliśmy koni. Nasz 
szwadron szedł przedem, a ja dowodziłem jezo 
przednią strażą. Czułem się dziwnie wyczerpa- 
ny i rozmarzony. Rytmiczne stąpanie koni ko- 
łysało do snu i sposzynku Lecz nie można było 
o nim myśleć, nie wo!no było zsiąść z koni. 


Joi" per + oel mti 
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gdyż lada chwila nieprzyjacici mógł nas zaata- 
kować. 

Wkrótce dotarliśmy do małej rzeczki i za- 
trzymaliśśmy się w pozycyi obronnej. Była głu- 
cha cisza, którą przerywał tylko brzęk munsztu- 
ków i parskanie koni. Księżyc rzucał z góry, 
przecedzons przez lekki opar, mleszne blaski, 
w których pobliskie góry, rzeka i krzewy tra- 
ciły realne zarysy, zlewając się w mroku w wi- 
dziadła fantastyczne. 

I dość długo staliśmy w niemem oczekiwa: 
niu w cieniu pagórka — gdy z dragiego brze- 
gu rzeki dobiegł naszych uszu wyraźny tentent 
cwałującego konia. Czy to było widziadło pod- 
nieconej wyobraźni, czy rzeczywistość? Na dziel- 
nym koniu mijał nas Arab. Z haftowavego zło- 
tem siodła, pstrego turbanu, połyskującego dro- 
gimi kamieniami, można było poznać, że jest to 
jeden z wodzów. Nasz przewodnik utrzymywał, 
że mamy przed sobą Sidi-Lanara. 

Opanowała mnie dziwna, niepokonana chęć 
zmierzenia się z Arabem. W Europie czasy tor- 
niejów i harców już minęły, lecz w Maroku są 
one w najlepszym rozkwicia. To też kapitan 
nie powstrzymywał mnie, zalecając tylko prze- 
ZOTNOŚĆ, 

Bród był niedaleki, Gdy znalazłem się na 
drugim brzegu rzeki, Arab, zaskoczony niespo- 
dziewanym pościgiem, spiął konia do szalonego 
cwału, oddalając się z wielką szybkością. — Po 
chwili wszakże widząc, że oprócz mnie nikt 
więcej go nie ściga, zawrócił i podrzucając 
strzelbę do góry, począł zbliżać się coraz bar- 
dziej, tocząc koniem z wielką wprawą. — Gdy 
dzieliło nas kilkadziesiąt kroków, podrzucił kil- 
kakrotnie do góry długą, nabijaną miedzią, jan- 
czarkę, poczem złożył się w mgnieniu oka i wy- 
palił. Kala bzygnęła mi nad uchem. Wówczas 
przyszłą kolej na mnie, Spiąłam konia, który w 
kilku skokach znalazł się przy Arabie, i skrzy- 
żowałem z nim ostrze szabli. Mój przeciwnik 
nie był nadzwyczajnym szermierzem i po kilku 
złożeniach pchnąłem go w ramię. Lecz ostrze 
przeszyło burnus, Arab zwrócił konia na miej- 
scu i ruszył z kopyta. Nasze rachunki były nie- 
załatwione — więc dałem ostrogę mej klaczy, 
pędząc na złamanie karku. 

Nagle stało się coś dziwnego. Arab, jego koń, 
piasek pustyni — wszystko mi znikło z oczu, 
Przekręciłem się w powietrzu razem z koniem i 
runąłem w przepaść. Na szczęście upadek osła- 
biły krzewy, po których począłem staczać się 
po pochyłości, aż wreszcie znalazłem się wśród 
gęstogo sitowia, nad brzegiem małego jeziorka. 
Gdy powsłałem i obejrzałem się dookoła, nie 
było nigdzie Araba, ani mojego konia. 

Położenie było rozpaczliwe. Nie wiedziałem, 
gdzie jestem; nie znając dróg, nie mogłem wró- 
cé do swcich towarzyszów. Zacząłem juž czy- 
nić sobie gorzkia wyrzuty za Swą nieroztrop- 
ność — gdy nagle spostrzegłem, że nieruchoma 
dotychczas powierzehnia jeziora poczyna się ła- 
mać, drzać odbitym od czegoś blaskiem. 

Nad jeziorem stała młoda kobieta, trzymając 
w jednej ręce pochodnię a drogą czerpiąc dzta- 
nem wodę, Po ukończenia tej czypności, posta- 
wiła dzkan na głowie i poczęła schodzić w dół 
ścieżką, wijącą się wśród krzewów i prowadzą- 
cą po łagodnym spadku wzgórza. 

Bez namysłu poszedłem za kobietą i blaskiem 
pochodni, która słabo oświetłała drogę. Po kil- 
ku chwilach stanęliśmy u wejścia do duźej pie- 
czary, rozszerzającej się coraz bardziej, Piccza- 
ra była długa i łączyła lie kur, tarzami podzie- 
mnymi-z mnóstwem galesyj. Było to całe mia- 
sto łączących się pieczar, przejść, wąskich prze- 
smyków. Sądziłem, że jest to jakaś opuszczona 
świątynia, w której, być może, odbywały się đa- 
wnemi laty obrzędy tajemniczych kultów i pra- 
ktyk religijnych. 

Lecz moje przypuszczenia kyły mylne. Przez 
głachą ciszę podziemną poczęły się przedzierać 


jakieś oddalone głosy, podobna do tłumionego 
poszeptu olbrzymiego tłamn. Moja przewodnicz- 
ka znikła mi z oczu i przez chwilę kroczyłem 
naprzód w mroku. Lecz ci”mneści poczęły rze- 
dnąć, blask nasycał coraz silniej wnętrze pie- 
czary, potężniał, kładł coraz krótsze cienie, a 


w końcu buchnął mi w oczy potokiem jaskra- 5 


wego światła. 


tanąłem niemal oślepiony i struchlały, WIĘ 
odległości kilsndziesięciu kroków był zebrany |% 


duży tium, stojący w skupionem milczeniu. Nie- 
ruchome postacie poczęły zwolna krążyć w wol- 
nym pochodzie, nucąc melodyę, ogromnie tęskną, 


pełną urywanych łkań i westchnień. Przodem |$ 


kroczył, ku mojemu zdumienin, stary kuglarz, 
którego widziałem przed obiadem u pułkownika, 


prowadząc za rękę dziewczynę, ukąszoną przez ||; 


żmije. 


Pochód zatrzymał się pośrodku pieczary, nad |Ë 
dużą płytą kamienną, którą na rozkaz stare-|E 
go czarodzieja dźwignęło w górą kilkadziesiąt | Š 
silnych ramion. I zsów zabrzmiała tęskna mu-| 
zyka fletów i piszezałek.. Starzec pochylił się| 


uad otworem, wołając przeciągłym głosem: 

— Dżaumana! Dżumana! 

W otworze dał się slyszeć pisk — i po chwili 
wychylił się olbrzymi łeb żmii, z błyszczącemi 
fosforycznie ślepiami, Czarodziej wziął na rece 
dziewczynę, wyszeptał w jakimś niezrozumiałym 
języku kilka zaklęć i rzucił ciało w otwór, w 
którym woda spieniła się na chwilę, potem na 
powierzchni pozostała tylko jedwabna chustka 
dziewczyny... 


Sobota, z Sierpnia 1913. 


Watra (Bukowina), Franciszek Olszewski a Warszawy, 
Juiiusz Hecker z Morawsziej Ostrawy, Aleksander Sza» 
frańssi x Kielc (Król. Pol.), Ignacy Kokoczyński z Pa- 
'yża. 


ANTONI LACH 


ki dyrektor szkoły ludowej w Woli Justowskiej, 
* przeżywszy lat 70, po długiej i ciężkiej cho- § 
| robie, opatrzony św. Sakramentami, zasnął $ 

w Panu dnia 3ł lipca 1913 r. j 


9 Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby w Woli $ 
Justowskiej wprost na cmentarz zwierzy- $ 
& niecki nastąpi w sobotę dnia 2 sierpnia i 
b. T. o godz. 3 po połndniu. Na tem smutny £ 
smutny obrzęd zaprasza stroskana rodzina. § 

Nakożeństwa żałobne 
odprawione zostanie w poniedziałek dnia 4 $ 
sierpnia o godz. 9 rano w kościele para- fk 

fialnym św. Salwatora na Zwierzeńcu. 


+ Ta 


i Zakład pogrzebowy 


* NOR .(6 RET 


Jana Wołnego w Krakowie. 


Nauheim- pozgyonal poki. „Eiglótha 
ki 70 pokoi, ceutralne ogrzewanie, winda 

Si elektryczna, blisko łazienek, 2983 12 14 
Właścicielti: A, CHRZAĄKUWSZA, A. BRODRICKA. 


WELLS" 


Nie mogąc przezwyciężyć lęku i grozy, Gd- |5E 


wróciłem się od strasznego widowiska i począ- 
łem biedz przed siebie, nie zając sobie sprawy 
dokąd niosą mnie nogi.. Wreszcie uderzyłem 


nogą o coś miękkiego i stanąłem u wejścia do s 
jaskini, wyłożonej wspaniałymi dywanami, oświe- |% 


tlonej kiikoramiennymi kagankami, 'przesyconej 
upajającą wonią kadzidła... 
„Na szerokiem, miękko zasłanem łożu, pod 


ścianą, siedziała cudnie piękna kobieta, 'wabiąc | & 


spojrzeniem i szepcąc: 
— Jesteś nareszcie. 


* + 


— Panie poruczniku! 

Przetarłem oczy i spojrzałem przed siebie 
ze zdumieniem.. Wschodnia piękność miala na 
głowie kaszkiet, a pod nosem wąsy, jak dwie 
wiechy... 

— Pan porncznik zdrzernął się trochę na 
koniu — mówił wachmistrz, salutując. — Prze- 
praszam, że się ośmieliłem obudzić... Żołnierze 
chcą rozpalić ogień i proszą o pozwolenie. 

Otrzeźwiałem zupełnie. Staliśmy jeszcze nad 
rzeczką, a na pobliskich wzgórzach kładła swe 
różane palce jatrzenka, 


p CEO 
Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
Michat Konopirński. 


a k 


Buch przejezdnych. 


Kraków, L sierpnia. 
HOTEŁ BELVEDERE, ulica Basztowa, l. 27, w pobliżu 
dworca kolej, (Pokoje od 4 koron. Łazienki, restauracya 
i kawiarn'a na miejscu): rad. Józef Smoliński s Lublina, 
inż, Em l Bcgdanowicz z Kałusza, dr Rachmil Grtinfeld 
z Wrocławia, inż, Tadousz Grodziński z Przerowa, Józef 


+ 


Dostal z żoną z Morawskiej Ostrawy, Wanda Tanowicz | P 
zomi tkasz Warszawy, Fugenia Geersk.z.siostrą z Mors | Akc 


Agnes lóznar z Katewio, Stefania Schenkowa :6 Stryja, 
Zygmunt Schatz z Borlina, Józef Gudecha g ) 
Marya Penkst z Zakopanego; Karol Bittner'z W isdnia, 
Abraham Fiśnkel zo Stryja, Joachim Skibowski s Byto- 
mia, dr Daw.d Kohn z Tarnowa, dr Gustaw Langsam 
z Nowego Targu, inż, Artar Flach, nadpor. Pi tr Jandl 
z Wiednia, dr Adam Krasvcki, Józef Stachnik ze Lwowa, 
Stanislaw Matel wicz z żoną ze Zwuleń. Stanisław Bia- 
decki z Krasowa, Avtini Kopczyński z Dąbrowy, Andrzej 
Berlińssi ze Lwowa, Henryk Ruhdó:fer z Wiednia, Ta 
qens4 Bukowszi z Alwerni, X. Józef Kluczewski z Dorna 


CM 


Stanisiaw Ritzke 


abssłwent o. k. wyżazej szkoły realnej 
w Bielsku 
po długich a ciężkich cierpieniach, zmarł 


w 22 roku swego życia dnia 27-go lipca 
1913 roku w Krakowie. 


PISZ DSTR E IE TBC TERE E T YZ AYSTZY A. 


Kursa telegraficzne, 


Wiedeń, 1 sierpnia. Kursa giełdy wiedeńskiej: 

Losy: a) procentowe: Austryac, zakładu kredytowego 
obl. pre. z r. 1880 8-prot, x46'—, Austryackiego zakładu 
kredyt. z obl. pre. z r. 1839 3-pre. 24840, Uregul. Du- 
naju z 1870 r. 100 złr, 56-prc. 274—, Węg. Banku hip. 
o 100 złr. 4-pre. 282*—, Pożyczka serb. prem. po 100 fr. 
u-proc. 106'50, b) bezprocentowe:Budapeszteńskie (Basilica 
4 złr. 26'75, Zakł. kred. dla h. i p. po 100 złr. 474'—, 
Pożyczka m. Lublany 20 złr. 61*-, Czerwonego krzyża 
austryack, tow. 10 złr. 52*—, Czerwonego krzyża węg. 
Tow. 5 złr. 81:60, Losy fund. arcyksięcia Rudolfa 10 
złr, BI'—, Tureckie oblig. prem, kolei po 400 fr. 226/56, 
Tareckie oblig. prem. kolei pro. 2426:60, Losy kom. m. 
Wiednia z 1874 r. 466*—, 


Wiedeń, 1 sierpria, Przy zamknięciu wozorajszej gieł« 


——————— 
wa 


dy popoładniowej notowano: 

Akcye: Austr, Zakł, kred. 691*—=, węg. Zakł. kredyt, 
817:—, Anglobanku 383:50, Unionbanku 56:75, Länder 
banku 505'x6, Baukvereinu 50620, Bodencredit 1167:—, 
Galicyjsk. Banku hipotecznego 633*—, Akcye praskiega 
Banku kredyt. 643:—, Kolei państwowych 699—, koleł 
południowej 124*25, kolei północnej 4=80—, kolei czer 
niowieckiej 505*--, Alpiny 816—, Rima Muranyi 680—, 
Tow. żelaznego 3138'- , Fabryki broni 978'—, 
i al. Karp. Dow naft. 8/8:—, 
enta Ytra SIGE Late 


tyt, 332::0, 


z U 


Węgier. renta Koron, 8106, 56-letnie 
Listy low. kred. konisk. uI'65, 40/, Listy Banku hip. 
83—, 41/,0/, Li sty Banka hip. 907", 67/, Listy Banka 


hip. ——, 40/5 Listy Banku kraj. 8470, 41/,0/ Listy 

Banku kraj. 91'40, 40/7 Gal. Obl. propin. 98:30, ©), 

Gal. pożycz xa kraj, z r. 1898 81:87, 40/, pożyczka m. Lwowa 

81:59, Sh pożyczka m. Krakowa 83'380, Losy tureckie 

327'—, Marki 1:805, Ruble 253'—, Rosyj. pożyczka 

——, Skoda 844—, Powsz B. depoz. —'—, 
Uszosobienie lekso połepszone. 


prr 


Założony w roku 1872 


mr Zakład artystyczno-kamieniarski 


na PPE MAT JSH 
P> Jézeia RulesZ 
= "FA naprzeciw cmentarza w Krako- 
2 po wie, posiada wielki wybór goto- 
r. wych pomników zpiaskowca, gTa- 
u nitu ! marmuru. Podejmuje się 
wykonania grobowców w miejscu 
s i na prowincyi, Telefon 1359 
274 174 0 


PA 


Lovrana 


A 
Pension Central, 
. Jzmyży REmszenał z0iski, 
Ceny przystępne. 


Dojazd statkiem z Rjeki (Fiume) lub 
tramwajem elektrycznym z Abacyi-Mat- 
tuglia. 231 81 0 


00900909004022606504 


Dia letnikć 


śmistanki sterylizowane 
do kawy, herbaty i na kremy 
polera 


Wojciech Ciszewski 

287320 raków 

Maly Rzek, róg ul. Szpitalnej, 
AEREE YYYY TD 


9099 


nE 


DEKORDE 


obecnie 


ima: 


Ereków, plac Szczepański 1. 8 
narożnik ul. św. Tomasza, 

Na składzie w wielkim wyborze: szczotki, tor- 

by ceratowe. przybory do prania i czyszczenia, 

świece, wyroby powroźnicze, szkło stołowe, por- 

celana, przybory piśmienne, nafta, oliwa, spi- 

rytus, oleje mineralne. 


256 8 12 


Rowa otwarte konc, przez Wys. c. k Ramiestnietso 


t 7 1 . 4 s 
Biuro pośredn. służby i posad | 
& dla ofic. i urzędn. pryw., oraz dla wsze!- 
© kich kategoryj służby domowej, gosp., 
z przem., handl., restaur., hotel, i t. p. 

i Rządowe uprawn. Biuro pośrecn. 

przy kupnie i sprzedaży 
majątków ziems., kamienic, lasów, par- $ 
3 cel, wszelk. rodz. zakł. przem.-handl. etc. 
4 Agencya handiowa z uprawn. do po- ; 
średn. w kupnie i sprzedaży produktów BE 
A ziemn., roln. i fabr. (Przyjmuje się za- p 
% stępstwa pierwszorzędn. P, T. Firm i Ý 
E Tow. asekur.) 270 3 10 
s Stanislawa Temidajowicza 
b. prof. gimn. 
w Poiyórzu, ul. Krakowska Í. 7 (tuż przy 
j starym moście). Nr tel. 2559. Adres dla § 
koresp.: Tumidajowicz, Podgórze. 


ro AE E 


< 
Nm noop. 1: aN A 


aia fergene Su. Faut 


posługujący ubogim 


v Krakovio, Ražinierz, Ul, Rrkowsha 43 
Telefon 206 


sprzedają najpowszechniej używane me- 
ble gięte, wyplatane lub z siedzeniem 
deszczułkowem, t. j. krzesła, fotele, ka- 
napy, bujanki, taborety biurowe i sa- 
lonowe. 

Również przyjmują krzesła do wypla- 
tania, naprawy i politurowania, | 

Krzesła i stoły do wypożyczania są 
na składzie. 284 10 

Wycieraczki kokosowe, oraz własnego 
wyrobu plecione trzcinowó, w różnych 
wielkościach. 

Chodniki kokosowe do kościołów, 
urzędów na schody, korytarze i do przed- 
pokoi. 


Z drukarni Literackiej w Krakowie. ul. Jegiellońska 10. 


wodoieczniczy i sanatoryum 


Pra RU EPE) W ER EA 
ZBPARÓW "=== Uliona Szujskiego l. LL. 
Choroby nerwów, serca, żołądka i jelit, przemiany materyj, 
220 10 10 


niedokrewność. Pokoje dla chorych 


> SE" polepszyła swoje zdrowie "zj 
ERY i tekowe utrzymuje praez używanie 


A GULEK PRZECZISZCZAJACYCH 


B= GAUVIN A 


i Środsk popularny od dłuższego czasu, ekono- * 
| miczny, łatwy do użycia. Czyszcząc krew, daje się $ 
zastusować prawie we wszystkich chorobach chro- $ 
| nicznych jakoto : liszaje, reamatyzmy, przestarzałe $ 
$ zetery, dreszcze, zatkania, zanik pokarmu u kobiet, $ 
i gruczoły, osłabienie nerwów, brak apetytu, w & 
À wszelkich zapaleniach, mdłościach, anemii, złem 
w. twawieniui powolnem funkcyonowaniu żołądka. 4 


55 62 0 


b PIGUŁKI CAUYIN tdo nabycia we 
A," wscystkich większych aptekach świata, 
wa w PAKYŻU : : 
Faubourg Saint- Denta, 147 „AŻ 


najświeższe modele paryskie, poleca na obecny sezon 


ZEKA KARMANSKA 


Kraków, plac Maryacki 9, I p. 
TLONIUGA „Nowej Reformy” 
y LUGO gp | y 

11 54 0 Koron 
Józef Glada. Gzermi, powieść w 2 tom. na tle prześladowanią unitów 4— 
B. Bolesłuwita. Para Czerwoma, powieść w 2 tom. , . . . . . « 240 
— Nad Sprea, powiaść . . . . « « « « * « „| 1:20 
— Nad modrym Dunaje, powieść . . . . °S „ . « « „ 120 
J, U. Niemcewicz Ływoty znacznych w XVI wieku ludzi —'40 
Do nabycia w Administracyi „N, Reformy“, oraz we wszystkich księgarniach 


Skład główny w księgarni 6. Gehethnera i Ski w Krakowie 


14 58 9 


| Groble 5. Telefon 336. 


Kor. 12.000 1 20.000 


|skawe datki przyjmuje Administracya 


LEKU! froniogy 


skłądający się z 2 dużych pokoi i kuchni, przy 
nowo otwierającej się linii tramwajowej, Zaraz 
do wynajęcia. — Mały Rynek 6, I piętro. 
Wiadomość u właściciela, 288 2 5 


Na śluby 


chrzty polowania, wycioczki, wynajmuje samo- 
chody i powozy, — Plotr Gnzikkew" UL 


B= lanad ertystyczno-kamieniarcki 


Aasa s 

"== Kraków, uł. Rakowicka 9, tel. 462 

wykonuje grobowce i pomniki, tak w miejscu jak 

na prowincyi, oraz poleca wielki wybórpomint- 

ków gotowych z ET marmuru granitu, 
67 0 


DZWONKI ekchiryczme 
instaluje i naprawia najtaniej wedłag najnow= 
szej metody 368 10 10 

EX. Nienietmz 


ma do umieszczenia zaraz na I lub II ~ 
Optyk i meczanix, ui, Karmelicka L 15. 


hipotekę (po pożyczce amortyz.) real- 
ności w Krakowie, Biuro pożyczek hi- 
petecznych Z. Waldmana, Kraków, pl. 
Dominikański 1. - alk Kr 2367. 


_ EER 
A ETTAN 

Proska bezdomnej GEIN, , 
Nieszczęśliwa pozbawiona środków i da- 
chu nad głową, wdowa staruszka ođwo- 
łuje się do litościwych serc, z prośbą 
o pomoc, gdyż dotknięta ślepotą i cho- 
robą nie zarobić nie jest w stanie, Łą- 


węg: ómirianacizlnini 
Santia gdmdziaędóleicia 
utrzymująca pracą rąk własnych dwoje 
nieuleczalnie chorych dzieci, prosi go 
rąco Utościwych ludzi o pomoc, Łaska- 
we datki przyjmuje Administracya „N. 
Reformy* pod w. P, lub podaje adres. 
272 69 0 


Pieiggmiarka 
zajmie się Chętnie chorą osobą, również 
stawia bańki. Długa 59, parter. 196 24 © 


„Nowej Reformy“ pod f. A. 219 140 
A 0 


zy 


rr” aT KT SKY TYT 


rukarua Literacka 


w Krakowie, al. Jagiellońska £. 0. [oo 4 


Koperty, Cenniki, Katalogi, Reje- 
stra, Prospekty, Kwitaryusze, Ta- 
bele, Układy cyfrowe, Zaproszenia 
ślubne, Menu, Programy, Biiety 
wizytowe, Karty i Listy żałobne, 
Adresy, Powinszowania, Karty kos 
respondencyjne, Karty noworeczne, 
Udziały akcyjne, Afisze, wszelkie 
druki dla Sądów, Urzędów gmin- 
nych, parafialnych, Szkół I Ł p. 


wykonuje Druki zwyczajne, Drukl 
ozdobne ł kolorowe, Książki: naq- 
kowe szkolne ze wszystkich działów 
wiedzy, do nabożeństwa, Poezye, 
Broszury, Odezwy, Wydawnictwa 
ludowe, Kalendarze, Roczniki, Cza- 
sopisma, Tygodniki, Kosztorysy, 
Sprawozdania, Rachunki, Memo- 
randa, Książki kupieckie: zwykłe 
I do kopiowania, Nagłówki Ilstow8, 


po cenach nader przystępnych, szytka 1 gustownie, najładsiej- 
szymi modernistycznymi krojami pism, drukiem czarnym iub 


też kolorowym. m E Tęlefou Ny. 401. 


Rządca drukaroi L, K- Górski 


~ 


